
           

                                                                                         

Stanowisko  

Zarządu Polskiego Towarzystwa Prawa Konstytucyjnego 

z dnia 25 czerwca 2019 r. 

 

  

 Godność człowieka jest przyrodzonym, niezbywalnym i nienaruszalnym źródłem 

wolności i praw człowieka i obywatela. Wyraźnie wskazuje na to preambuła do polskiej 

Konstytucji z 1997 r., jak i wprost stanowi o tym jej art. 30. Godności nie można nie tylko 

nikogo pozbawić, ale nawet ograniczyć, przynależy bowiem każdemu, niezależnie od 

jakichkolwiek przyczyn czy okoliczności, a więc także osobie, która popełniła najcięższe 

przestępstwo. Każde państwo demokratyczne ustanawia instytucje, których zadaniem jest 

stanie na straży tej godności, a tym samym praw i wolności człowieka i obywatela. Jedną z 

takich instytucji jest Rzecznik Praw Obywatelskich, będący w Polsce organem 

konstytucyjnym, którego działalność nie może być ograniczana przez inne organy władzy 

publicznej.  

 Zarząd Polskiego Towarzystwa Prawa Konstytucyjnego wyraża oburzenie z powodu 

ataków kierowanych w ostatnich dniach przez niektórych polityków oraz przedstawicieli 

mediów przeciwko dr. hab. Adamowi Bodnarowi, Rzecznikowi Praw Obywatelskich. Zajęte 

przez niego stanowisko było reakcją na sposób potraktowania przez funkcjonariuszy policji 

zatrzymanej osoby, która nie stawiała oporu i stosowała się do ich poleceń. Rzecznik Praw 

Obywatelskich ma konstytucyjny i ustawowy obowiązek zabierania głosu w takich 

przypadkach, zwłaszcza że od 2008 r. organowi temu zostały powierzone zadania Krajowego 

Mechanizmu Prewencji Torturom, którego celem jest podejmowanie działań zmierzających 



do eliminowania ryzyka zaistnienia tortur, lub nieludzkiego lub poniżającego traktowania.  

Kwestionowanie podejmowania takich działań dowodzi braku znajomości prawa (w tym 

zadań powierzonych Rzecznikowi); jest również przykładem podważania demokratycznych 

standardów współczesnego świata. Wypowiedzi takie, co ze smutkiem należy stwierdzić, 

przyczyniają się niestety do degradacji kultury politycznej i prawnej polskiego społeczeństwa 

i dlatego muszą rodzić nasz sprzeciw. 

  

  

 

 

 

  

 


